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WIADOMOSCI HRAJOWE. 
— Ze Lwowa, = 


Administracyja powszechnego instytutu zaopa- 
trzenia, posfanowionego dla poddanych cesarstwa 
austryjackiego, a połączonego z piórwsza austry- 
Jacka kasa oszczędności, uwiadamia (w »Gazecie 
Wićdeńskićjc) Że losowanie według statutów za 
rok 1835 przedsięwzięte zostało w Wićdniu d. 30. 
Brudnia roku 4835 na korzyść towarzystw z lat 
1825, 1826, 1827, 1828, 1829, 1830, 1831. 
1832, 1833 i 1834. Ogólna ilość wylosowanćj 
sumy wynosi 7564 zr. 20 kr. m. kK., z którćj dla 
Galicyi przypada 348 zr. 45 kr. m. k. (Bliższe 
Szczegóły obacz w »Gazecie Wićdeńskićjć zd. 15, 
Stycznia r. b.) 


W czasie teraźnićjszym, kiedy tyle śniegów spa- 
ło, nasz omnibus, dotad na kołach chodzący, na 
saniach teraz umieszczony został. W tym stanie 
co dzień odbywa przejazdzkę do Winnik o godzi- 
nie 2 po południu, i w oznaczonćj godzinie nazad 
do miasta powraca. 
— Z Wićdnia. — 


N. Pan raczył proboszczowi Katedralnemu w 
Lińca, jks. Frańciszkowi Ertl, w nagrodę najwyż- 
szego zadowolenia Swojego z jego wielołetnich za- 
sług, dać najłaskawićj krzyż Kawalerski cesarsko- 
austryjackiego orderu Leopolda. 


— 


Z raportu gubernatora uprzywilejowanego naro- 
dowego banku austryjackiego, Adryjana Mikołaja 
barona Barbier, zdanego wydziałowi banka na zgro- 
madzeniu z d. 11. stycznia r. 1836 wyjmujemy 
następujące szczegóły : 

Interesa eskoraptowe z dniem 31. grudnia r. 
4834 okazały w zapasie 4525 sztuk efektów 
(wexłów), w ilości 22.089,968 zr. 27 kr. Też w 
ciagu r. 1835 dószły do 15,913 sztuk efektów 
w sumie 164 mil. 382,968 zr. 8kr., a po usku- 
tecznionych do d. 31. grudnia nz 1835 wpływach 
do kasy, pozostały jeszcze w ilości 4378 sztuk efek- 
tów, Których wartość 39 mil. 480,011 zr. 35 kr. 


`” Wynosiła. 


Nic bardziej nie dowodzi zdolności w intere- 
aach cenzorów eskomptowych, zgromadzających się 


co-dzieńnie prawie pod przewodem Którego z dy- 
rektorów banku, ani tychże rozłegłój wiadomości 
składanych do rozpoznania wexłlów, jak ów szcze- 
gół, że austryjacki bank narodowy od dnia #9, 
stycznia r. 1818, kiedy sam działać zaczął, aż 
do dzisiejszego czasu przyjął wexlów za sumę ogó- 
łowa 1,211.656,967 zr. 9. kr: i mimo wielu za- 
szłych w tym czasie tak handłowych jakoteż miej- 
scowych niepomyślnych okoliczności, najmniejszćj 
nie poniósł straty. 

Interesa pożyczki, tak bardzo działające na han- 
del papićrami skarbu, wykazały się w zapaşje z d. 
34. grudnia r. 1884. w sumie 18.287,877 zr. 16 
kr. danój na zastawy, na które dano forszusu 
7.467,200 zr. 

W ciągu r. 1835 przybyło 32.654,072 zr. 58 kz. w 
takich zastawach, za forszusem 23 mil. 3800 zr., 
a z ostatnim grudnia 1835 wynosiły złożone za- 
stawy 20,400,131 zr. 42 kr., ogólny zaś forszuą 
za nie był 9.947,600 zr. 

Czyste interesa depozytowe wynosiły w ostat- 
nich latach administracyi ogółem powierzonych 
bankowi majątków w sumie 56.542,306 zr. 14 kr. 

Wykupno pićniędzy papićrowych wynosiło do d. 
84. grudnia r. 1834 425.049,275 zr. 
w r. 1835 wykupiono 3.017,9025 zr. 


zatóm z końcem grudnia r. 1835 

wykupioso . . . - 3 428.967,200 zr. 
i z 1. stycznia r 1836 pozostaje jeszcze w obiegu 
20.745,636' zr. w walucie wićdeńskićj. 

Stan wszystkich kas wynosił roka 1835. 
1,121,762,566 zr. 32 2/4 kr. 


Dochody instytutu w r. 1835 były następujące, 
a zwłaszcza : 


Z eskomptowania . . . 
Z pożyczek . . . . . 
Z prowizyj od rćszty pier- 
wiastkowego majatku banka 2.281,190 zr. 24 kr. 
Z nmależytości za asygno- 
wanie . . oa « » 
Z prowizyj od fandusza re- 
zerwowego + * * * 
Z zysku na monecie . 


4.019,355 zr. 10 kr* 
333,401 zr. 43 kr. 


29,460 zr. 7 3/4kr. 
, 


199,844 zr. 10 kr. 
4,195 zr. 20 kr. 


e w mn p 
Dochód wzrósł za-tém do 3.867,447 zr. 12 3/4 kr. 


Gdy od tego odciągniemy 
należące do przyszłćj intra- 
iy r. 1836. 136,134 zr. 15 
Kr. i wydatki na administra- 
cyję 292,736 zr. 25 3/4 kr. 


428,870 zr. 40 3/4 kr. 


raia z 
wypadnie czystego zysku 3.438,576 zr. 32 kr. 

„Deh czysty dochód podzielony między 50,621 ak- 
cyj, okazuje 67 zr.55 3/8 kr. na każdą akcyję, a po 
opłaceniu za każdą akcyję 30 zr. zwyczajocj. WE: 
ná dywidendy w piérwszém półroczu 4035, daje 
jeszcze przewyźkę 37 zr. 55 3/5 kr. i 

Dyrekcyja bankowa za porozumieniem bety c. 
k. administracyją skarbu proponuje rozdzie Ę na 
drugie półrocze 1835 dywidende po 36 zr. na a yie, 
pozostałą resztę 1 zr. 55 3/5 kr. na akcyi albo 
97,590 zr. 32 kr. w ogółe, złożyć W fuoduszu 
rezerwowym instytutu. Ten fundusz rezerwowy 
banku wynosi teraz 4.108,400 zr. w4 00 i 
712,000 zr. w 5 QfJ metalliques. 


WIADOMOŚCI ZAGRANICZNE. 


„Ameryka. ' 


Oto jest ciąg dalszy przerwanych w ostatnićj 
Gazecie naszćj wyjątków z adresu prezy den- 
ta Stanów Zjednoczonych Iackśon: 
sPrzyposzczenieto (tak prezydent rzecz dalćj prowa- 
dził) jakobym miał zamiar grozić rządowi francuze 
kiemu, lub go obrażać, jest równie bezzasadnóm, 
jak próźnością oraz smiósznościa byłoby chcieć 
przez bojaźń to wymusić na narodzie francuzkim, 
czegoby nam może jego na prawie oparte uczu- 
cie odmawiało. Lecz Konstytucyja Stanów Zje- 
dnoczonych wkładała na prezydenta obowiązek 
przełożyć kongresowi stan kraju w jego tak ze- 
wnętrznych jakoteż wewnętrznych stosunkach i 
takie zalecić Środki, jakich według najlepszego zda- 
nia jego interesa kraju wymagają. Od wypełnie- 
nia obowiazku tego nie może odstraszyć go oba- 
wa, by przez to nie uraził jakiego narodu lub 
rzadu. Lud amerykański nie jest zdolnym do tego, 
ażeby od jakiego rządu na swiecie, jak-kolwiek 
tenże byłby potężnym , mógł sobie dać pozwalać 
przeszkadzajacego mieszania się w wolne wyko- 
nywanie ojczystych obowiązków, jakie konstytucyja 
na jego publicznych urzędników wkłada. Roz- 
prawy zachodzące między rozmaitemi wydziałami 
naszego rządu, samych nas się tylko dotyczą i za 
wszystko, co w nich powiedzanćm być może, 
urzędnicy nasi tylko komitentom 1 sobie abopól- 
nie są odpowiedzialni. Jeśli w ciągu ich narad fałszy- 
wie przywiedziono wypadki lub wyprowadzono wnio- 
ski, to ciż niepotrzebują innego bodzca do naprawie- 
nia wytkniętego błędu , jak tylko swoję miłość spra- 


- narodu. 


wiedliwości i uczucie, które własnemu winni che- 
rakterowi; lecz nigdy na to pozwolić nie moga, 
ażeby które obce mocarstwo, tak jak z urzędu 
pociągało ich do odpowiedzialności. Gdy obrady 
nasze działaniami się staną, w tedy dopióro za- 
Czyna się odpowiedzialność nasza przeciw obcym 
mocarstwom, lecz odpowiedzialność nie osób tylko 
Zasada pociągająca prezydenta do odpo- 
wiedzialności za jego wyrazy w adresie, mogłaby 
w równym sposobie jakiemu obcemu mocarstwu 
dać prawo Żądania wyjaśnienia wyrazów, użytych 
przez który z wydziałów w swoim raporcie, lub 
w rozprawach przez którego z członków parla- 
mentu. Nie jest to piórwszy raz, że rzad Francyi © 
adresom prezydentów amerykańskich miał co do 
wyrzucenia. Prezydent Washington i* pićrwszy 
Adams wypełniającobowiązki swoje ku ludowi ame- 
rykańskiemu , ściągnęli na siebie przyganę fran- 
cuzkiego dyrektoryjam. O skardzć wniesionćj przez 
ministrów Karola X., a usuniętych przez objaś- 
nienia, dane wtedy przez naszego posła w Pary- 
Żu, ju7eśmy wspominali. Skoro dowiedzieliśmy 
się, że mioisteryjum teraz panującego króla uder- 
żonóm zostało moim przeszłorocznym adresem, 
podkładając mu znaczenie, któremu własne jego 
wyrazy zaprzeczały, wtedy pićrwszy nasz poseł w 
Paryżu, w odpowiedź na pićrwsza notę ministe- 
ryjum francuzkiego, wyrażającą nieukontentowa- 
nie z tonu adresu, przesłał rządowi francuzkie- 
mu wzajemna notę pod d. 29. stycznia 1835, 
mającą zamiar zniszczyć wszelkie złe wrażenie, 
sprawione przez niewczesną dotkliwość. Kilka- 
krotnie robił ón rząd francuzki uważnym, Że właśnie 
w samym adresie wyraźnie zawarowano wszelki 
pomysł groźby; oświadczył zgodnie z prawda, 
že adres ani zawiórał, ani zawićrać mógł ob- 
winienia krola Francuzów o nierzetelność , i wy- 
kazał bardzo dokładną różnicę między prawem 
uskarzania się w umiarkowanych (unezceptio. 
nabłes) wyrazach na niewypełnienie układu, . 
a obwinieniem o złe powody przy wstrzymaniu 
tych układowych ipatników w końcu dowiódł, że 
potrzebne wykonanie prawa tego, nie powinno 
być woioskowane za krok obrażający. Lubo nota 
ta ułożoną była bez Żadnój instrukcyi i li na wła- 
sna odpowiedzialność posła, wszelako późnićj stała 
się aktem rządowym przez moje zupełne przy- 
zwolenie, a o przyzwoleniu tém rząd francuzki u- 
rzędownie d. 25. kwietnia roku 1835 zawiadomio- 
nym został. Akt ten wszakżechykił zamierzony sku- 
tek. Ustawa wynagrodzenia po tym wykładzie przyja- 
cielskim przyjętą' została przez izby francuzkie ze 
znośną poprawką, która ustawę ministrowie króla 
wspićrali, a król w końcu dał na nia swoje ze- 
zwolenie.« 
(Dokończenie nastąpi.) 


m. gw 


Przez bryg handlowy »Zimae, który Callao, port 
Limy (w południowćj Ameryce) dnia 16. września 
r. z. opuścił , nadeszły bardzo smutne wiadomo- 
ci ostanie rzeczy w Peru. Cały kraj był w zbu- 
rzeniu, mordy izabójstwa co-dziennie prawie po- 
pełniano, a wszelkie związki handlowe odłogiem 
leżały. Okręt Blonde i wiele innych tak amery- 
kańskich jakotóż francuzkich okrętów wojennych 
Pozostały w Callao ku obronie osób, łatwo moga- 
cych szukać na ich pokładzie schronienia. — 
Nie wiele pomyśloićj opiewają wiadomości z Me- 
xyrku, gdzie zaledwo ukończona walka przeciw 
Jenerałowi Santana, znowu przez różnych naczel- 
ników podżegniona została. 


Portugalija. 


Podług wiadomości z Lizbony z d. 26. grudnia, 
umieszczonych w dzieńniku londyńskim Globe, 
rząd zaczął nareszcie pokonywać finansowe prze- 
szkody. Mimo wszelkiego spodzićwania się był 
w stanie wykupić wszystkie papićry skarbu , któ- 
tych termin dnia 1. stycznia przypadał, a które 
więcćj jak 150,000 funt. szterl. wynosiły, o czóm 
oniosto poselstwo portugalskie w Londynie, ku 
wiolkićj radości udział w tém mających osób. 
Sprzedaż dóbr narodowych ułatwi zapłacenie pro- 
centów niekonsolidowanego długu. Przy odcho- 
dzie doniesień tych robiono układy z rządem o 
kupno dóbr narodowych w wartości 5 do 600.000 
fuńt. szterl. 

Hiszpanija. 

Gazety madryckie zawićraja wykazy o nadzwy: 
czejnym zaciągu 400,000 ludzi, jak dalece tako- 
we nadesłano ministeryjum aż do d. 17. grudnia. 
Z tąd okazuje się, Że cały kontyngens , wyjąwszy 
Hataloniję i Nawarrę, 84,375 ludzi wynosi, z któ- 
sa Peleng dapaisHae2s p83 ludzi, a 3,200 
wykupiio Sie, co ła i i i 
He e takže z eN PE hi i Kai „A 

ący ć nia, przyniosło 
w zysku skarbowi 45,474,000 realów i 669 koni. 
Brakuje przeto jeszcze 30,000 ludzi. 22,120 za-. 
ciagnionych postawiono zupełnie na stopie wojennćj. 

Gazety madryckie z d. 27, i 28. grudnia dono- 
sza: Jenerał dowodzacy w 'Teruelu , w Arragonii, 
zdał raport prezydentowi rady ministrów w de- 
peszy z d. 24., że trwa ciagle w udzielaniu amne- 
styj osobom,- które się od pawitańców oddaliły 
i że ilość do swoich familij powróconych 3,000 
wynosi. Wiadomość ta sprawiła wielką radość 
w Madrycie. ` j 

Podług wiadomości z Bajonny z d. 31. grudnia, 
Don Carlos d. 27. był jeszcze w Onate, a Gue- 
laryja jeszcze się d. 30. trzymała. Od czasu przy- 
ycia 50 artylerzystów z San Sebaslian opór stał 
się silniejszym.  Artylerzyści ci z godna podziwie- 


nia dzielnością utrzymują ogień z 8 dział, która 
warownia ta ma dla obrony swojćj. Itarliści, 
którzy, jak się zdaje, postanowili opanowanie te- 
go miasta morskiego, powiększyli bateryje swoje 
sześciu działami. 

Deputacyja prowincyjonalna z Cuenca donosi 
rządowi w depeszy z d. 24. grudnia, że jenerał 
Espinosa pobił pod Aldemuzem powstańców, do- 
wodzonych przez Cabrera i Quileza, których trze- 
ma dniami pićrwćj jenerał Palarea pod Molina 
poraził. Stratę ich cenia na 4,500 ludzi. Nie- 
dobitki rozpierzchły się w góry Moya. - 

Sentinelle dss Pyrenćes z d. 2. stycznia umie- 
ściła otrzymaną z Madrytu wiadomość, Że pre- 
zydert rady ministrów p. Mendizabal za dni kilka 
przełoży prokuradorom wniosek do ustawy, wzglę- 
dem bezwarunkowego uznania północno-amery- 
kańskich prowincyj. 

Tenże dzieńnik donosi co następuje z teatru 
wojny w prowincyjach baskijskich : Dowiadujemy 
się , że jenerał Espartero wyruszył do Bilbao 
w 11,000 ludzi. W Wittoryi pozostaje na ten raz 
8000 Anglików i 400 jazdy. Minister wojny wy- 
dał rozkaz jenerałowi brygady Gurreal Gurrea 
i dwóm jego synom, ażeby się stawili pod na- 
czelne dowództwo jenerała w Katalonii. Dziesięć 
tysięcy ludzi z asturyjskićj i galicyjskićj milicyi 
„wyruszyło z Santander do Wittoryi. Oba wojska 
w Nawarze stoja na przeciw sobie w stanie zu- 
pełnćj nieczynności. Ich straże przednie zale- 
dwo 0 1,000 kroków oddalone od siebie , a jednak 
nigdy nie spotkały się z sobą. Sześćdziesiat pę- 
dzacych muły, objuczone winem i innemi dla Na- 
watrry przeznaczonemi zapasami , przytrzymali 
krystynosowie, zagrabiwszy muły, a ich pogania- 
czy skazawszy na niewolę aż do ukończenia wojny. 
W skutek systematu tego czuć się daje w Nawa- 
rze brak zboża i wszelkich innych artykułów. 
Mówią, Że karlistom , porzucającym stronnictwo 
Don Carlosa, znaczne przyobiecano korzyści. Be- 
hobia, Sara, Balgory i St. Jean - Pied - de - Port 
są miejscami, gdzie tych zbiegów przyjmują, 
z kąd transportowani są do Bajouny, gdzie sze- 
regowi dostają dzieńnie 4, a ołicórowie 8 realów. 
Zbiegowie przybyli z bronią i koniem dostają 
60 realów. 

Tož pismo zawićra jeszcze następujące wiado- 
mości z Gnetaryi z d. 31. grudnia: Gubernator 
mający podejrzenie, Że buntownicy zajmowali 
się kopanicm miny, umyślił przedsięwziąć rozpo- 
znanie. Don Ramor Jonurritegie, porucznik od 
strzelców, podjął się dobrowolnie tego przedsię- 
wzięcia i przekonał się, Że ujście miny na 430 
łokci od murów oddalone było i że takową już 
blizko na 42 łokci posunięto; lecz ziemia tak 
była twardą, że bez watpienia zaniechają 1éj xo- 
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boty. W ciągu rozpoznawania strzelcy obu par- 
tyj dawali ognia do siebie, przyczóm strzelcy p 
śtynosów z wielka odwaga postępowali. Nie mieli 
oni jak 4 rannych; nie tak małą jest strata ze 
strony ` karlistów. Ci miedzy zabitymi swoimi 
liczą jednego porucznika od inżynierów. — Gue- 
taryja jest dobrze zaopatrzona żywnością i amu- 
nicyją i długo trzymać się może. 


Wielka Brytanija i Irlandyja. 


Wybory do municypalności wypadają ciągle na 
korzyść reformistów. 

Wiadomości z Irlandyi są z wielu względów 
bardzo zasmucające. Oranżystoscy dóbr posiada- 
cze nie przestają bez względu wypędzać z dzie- 
rzaw, swoich Katolickich dzierzawców, gdy znowu 
partyja przeciwna mści się przez mordy, zabociń 
i podpalania. Jedno stronnictwo na drugie Uk 
składa, a jednak oba są winne i „wina ta wypty 
wa z ich nieprzebłaganćj nienawiści. . 

Dwie wyprawy naukowe sa w projekcie. pa 
gły i przedsiębierczy kapitan Beechey popłynie 
z okrętami Sulphur i Starling, dla rozszerzenia 
swoich badań jeograficznych na Cichym Oceanie, 
którego wyspy piórwej już był zwiedził i dla pro- 
wadzenia dalćj badań swoich na zachodnich brze- 
gach północnćj i południowćj Ameryki. Płynie 
z nim porucznik Fiellet, jeden z towarzyszy ka- 
pitana Owen. Druga wyprawa odbędzie się pod 
dowództwem kapitana Vidal. I ón był jednym 
z nieustraszonych towarzyszy Ońena i wsławił się 
mapami swojemi brzegów Irlandyi. Popłynie 
z okrętami Fina i Raven, dla zbadania bliżćj 
brzegów zachodnich Afryki, między Sierra Leone 
i Fernando Po i dla ułożenia map tych krajów. 


O wyprawie do Eufrato otrzymano w Malcie 
wiadomości do dnia 6. października, w którymto 
czasie pułkownik Chesnej przychodził właśnie 
z mocnćj febry do zdrowia. Osiadły w mieliźnie 
wiekszy statek parowy wydobyto i spodziewano 
się, Że za dni kilka będzie już w drodze do Bas- 
sorah. Spuszczono go d. 26. września z warszta- 
tu, śród wystrzałów z dział i zapalenia rac, tu- 
dzież z wielkiém podziwieniem „krajowców , któ- 
rzy nie dosyć się mogli wydziwić temu, że wi- 
dzieli płynące Żełazo. Na statku tym powiewały 
bandery: turecka, arabska i angielska. Pułko- 
wnik Chesnej natrafił znowu na niespodziewane 
ze strony władz miejscowych trudności , miał uf- 
ność jednak , że mimo wszelkich przeszkód, z obu 
statkami parowemi puści się w podróż. Tym- 
czasem z jednym tylko chciał dalsza odbywać że- 
glugę. Porucznik Lynch powrócił właśnie od 
Arabów, dokąd go w poselstwie posyłano. Miał 
wyraźne polecenie przeszkadzać intrygom , kno- 
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wanym dla zniweczenia wyprawy, i zdaje się, Że 
dopiął tego celu. z 
s Francyja. 


Jedna z Gazet paryzkich pisze: »Ze składu 
przeznaczonćj do ułożenia adresu komisyi oka- ' 
zuje się, że prawie żaden z jéj członków nie 
figurował na początku ostatnich posiedzeń. Pan 
Etienne był od r. 1830 prawie zawsze członkiem 
takićj komisyi i zawsze prawie polecano mu ukła- 
danie adresu. Tegoroczne wyłączenie pana Etienne 
nie jest bez znaczenia , podobnież jak wyłączenie 
pana Bignon. P. Sauzet, należący do nowćj ko- 
misyi, mianowany został jćj zdawcą sprawy. 

Na giełdzie głoszono , że komisyja , majaca zle- 
cenie ułożyć adres izby deputowanych , ma za- 
miar zaprojektować izbie, ażeby oświadczyła, Że 
jest zadowolona objaśnieniami , zawartemi w adre- 
sie prezydenta Stanów Zjednoczonych, a mini- 
steryjum ze swojćj znowu strony ma zamiar ogło- 
sió potóm, Że owe 25 milijonów wraz z winne- 
mi procentami w terminach traktatem obostrzo- 
nych niezwłocznie zapłaconemi będą i że Anglii 
za jój pośrednictwo, już teraz niepotrzebne wię- 
céj, podziękować należy. 

Na posiedzeniu izby Pr dnia 6. b. m. pan 
Barthe, mianowany od tój izby referentem do 
adrest! odpowiednego na mowę od tronu, zdawał 
sprawę i rozpoczęto narady nad wnioskiem do 
tego adresu. Hrabia Tascher życzył sobie, ażeby 
w adresie włożono punkt na korzyść narodowo- 
ści polskićj, który wniosek hrabia Montałembert 
popićrał, a przeciw któremu oświadczył się pre- 
zydent rady i minister spraw zagranicznych, książe 
de Broglie. — Przy odchodzie gońca rozprawy 
nad tóm nie były jeszcze ukończone. 


Na publicznóm posiedzeniu instylutu francuz- 
kiego, tajny radzca Klenze z Mnichowa obrany 
został jednogłośnie, dla akademii sztuk pięknych, 
członkiem Korespondującym tegoż instytutu. Po 
nim przyjęto jeszcze dwóch Anglików, Donaldsona 
i Wilkie; pićrwszy przykład wyboru , który pada 
na artystów tego narodu. * i 

Podług doniesień z Tulonu z! d. 27. grudnia, 
szoner Irżs, wysłany do toskańskich i sardyń- 
skich brzegów, dla zaciagnienia wiadomośct o u- 
zbrojeniach w Genui , powrócił z tém doniesieniem, 
Że tamiejszy oddziął okrętów , z ośmnastu zło- 
żony żagłów, wypiynał dnia 22. w kierunku ku 
południowi. Głószono wprawdzie, że Marokko 
było przeznaczeniem tych okrętów , lecz inni 
znowu utrzymywali, że zamiarem ich było wy- 
spę Sardyniję do posłuszeństwa powrócić. 

Niektóre pisma paryzkie umieściły następujący 
list z Algieru z dnia 20. grudnia : »Mavszałka-gu- 
bernatora wzywają do wyprawy ku 'Tremecenowi 


tak 'Turey i Rolugłowie, którzy mu kilku” naczel- 
ników prżysłali, jakotóż większość ludności. Sły- 
chad, że wyruszy tamże z początkieni przyszłego 
tygodnia. Około dziesięć plemion, mieszkają- 
cych między górami, morzem igranica cesarstwa 
marokańskiego, po prawćj stronie Oranu, ma 
mieć deputowanych swoich w Tremecenie, _ dla 
układania się o trwały pokój i zapewne inae 
takze spowodują do tego. Co się, zaś tych tyczć, 
którzy mieszkają. po lewéj stronie Oranu , az do 

Chelifu, ci bardzo czują klęskę „Abdel i7 Kadera 

i možna uważać teraz, Że nie wszyscy tćj wojnie 

Przychylni byli, ponieważ posiłki tak prędko do 
omów powróciły. _To rozpierzchnięcie Je stało 

się całkiem z wolnćj woli i było zupełnóm. Nie 

Pewne są tylko podania o losie i postanowieniach 

Abdel-Kadera , a wiadomości wszelkiego rodzaju 

czerpanych o tém od Arabów, tylko z niedowierza- 

niem słuchać można. Wszyscy wszakże zgadzają się 
wtym jednym punkcie, że władzea wiernych nie 
spełniwszy zadnych przyrzeczeń, albo raczćj prze- 

Powiedni swoich, wyzutym został z swojćj władzy 

Czarodziejskićj, i Że plemiona, „daletiiemi będąc 

od tego, ażeby miały zapomnićć stratę Bwoję, 

raczéj mocno obwiniają go o nię. Marabuty jego 

Jeż cudów nie robią i pie wydają proroctw, a IE 

wierniejsi wojownicy jego musieli go nad rzzéka 

Ilabrah opuścić, ponieważ wielu z nich, bardzo 

znajomych, widziano wracających do Miliany. 

Zdaje się, że w Sidi-Mahomed miał Abdel- lider 

do 4000 jazdy; slecz ilość ta pomniejszyła się 

w skutek jego odwrotu i w Meracie miał jeszcze 

tylko połowę. Teraz donosza Arabowie z liuled- 

Anteru, że on z niewielu tylko ludźini znajduje 

się o dzień drogi, w stronie południowo-zachodnićj 

od gór tych. Jest wszelki powód do wierzenia, 
że Kabajlom z okolicy Budęia sprzykrzyły sig kroki 
nieprzyjacielskie przeciw temu miastu, ; że prze- 
widują, iż one do niczego nie doprowadza. Nicktóre 
plemiona podaja zgodę pod słusznemi warunkązii 
a kilka z nich wzbraniało się nawet nalejćć EE 
ostatnićj walki. Gubernator po swoim powrocie 
zajmie się natychmiast tą sprawą, Badura ajt 
większćj wagi dla -osiadłości francuzkich.« 4 ś 
Holandyją,” 

æ Dnia 29. grudnia wydano w sadzie assyasów wy- 
roki na osoby nalezace do wzmiankowanych w roku 
zeszłym rozruchów amsterdamskich. Pięciu ob- 
Żałowanych uznano zupełnie niewinnymi; z uzna- 
uych wionymi skazano: trzech na publiczne wy- 
Bławićnie iĝ lat zamknięcia, w domu poprawy; 
2 na publiczne wystawienie i pięć lat takićjże 

ry; 2 na chłostę z powrozem na około szyi, na 
piętnowanie i 8-letnie zamknięcie w domu poprawy; 


2 na publiczne wystawienie i 6-letnie zamknięcia,” 


A wszystkich na powrócenie Kosztów procesu. 


-TNvrrn zez BORU Belgijam. Ev: 37.17 P. 


y Zapewniają , Że roboty okóło koler ' żelaznćj 
z Paryża do Bruselli przez St. Quentin, rozpoezną 
Się zaraz po otrzymanćm pozwoleniu iże 12,000 
ludzi nieustannie aa całćj linii projektowanćj ko- 
lei pracować będzie iŻe robota ta w dwóch, a po- 
dług irinych w pięciu latach, zupełnie ukończona 
zoBlanie. 15 7 * HoE mił į 

' Pawół Debavay, iņžynier i mechanik w Bruxelli, 
wprowadził w rach' wynaleziona "przez 'Giebie ma- 
chine parowa , a która zdaje sie być na to prze- 
znaczoną, ażeby w dotychczasowóm użyciu siły 
poruszalnćj zupełną sprawić odmianę. Rząd da- 
wniój juź udzielił panu Dcbavay patentu na ten 
ważny wynałazek , lecz nie podohna my, było ta- 
kowego w użycie wprowadzić, ponieważ rada miej- 
ska.Bruxelli więcćj jak rok wstrzymała mu po- 
zwolenie założenie komina parowego, urzadzonego 
także według nowego planu. Nareszcie po tój 
odwłoce, czyniącój talią szkodę nadanemu paten- 
towi, nastąpiło pozwolenie władz miejscowych 
iteraz ta machina parowa jest już w ruchy, wraz 
z tokarnią, urządzoną do wyrabiania” gożdzi. 
Osoby., które zastanawiały się nad pojedyticzościa 
tćj machiny, nad małym obrębem, „pt zaj- 
muje i nad jéj siłą,” nie mogą za nadto 
wychwalić skutków, do jakich doprowadzić jest 
w stanie. Wyobraźmy sobie machinę siły pięciu 
Koni, a która w potrzebie do siły 15, 20, 80 i więcćj 
koni doprowadzona być może, ie mającą żadnych 
piepotrzebnych dodatków, ani wiatropędu (Wźnd- 
fung), ani pręta poprzecznego u wagi, ani kół 
wielkich, wystawioną bez podmurowania i invych 
podobnych przyrządzeń, w miejscu, obejmującóm 
nie więcćj jak 40 stóp we wszystkich kierunkach 
— wyobrażmy sobie mówię machinę takićj lek- 
kości, że można ją wędług upodobania przesta- 
wić, wnieść do pokoju i urządzić bez wszelkiej 
przygotowawczćj pracy, a.przyznamy bez watpie- 
pia, że wynalazek ten jest nader ważnym. Gożź- 
dzie ztak zwanemi paryzkiemi końcami wypadają 
jak grad z tćj machiny. Na ostatnićj wystawie 
wyrobów przemysłowych otrzymał p. Debavay za 
tę swoję machinę do goździ i za jéj wyroby Śrebrny 
medal ; : lecz co bardzićj jeszcze udowadnia wy- 
borność jego wynalazku, to ten szczegół, Że mimo 
nadzwyczajnćj ilości goździ, jakie wyrabia, Czyw 
nionym u niego zamówieniom zaledwo wystar- 
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czyć može: r p 1 
à A zda ı Niemcy- + „., p 
* Piszą z Moguncyi pod d. 80. grudnia: Oprócz 
projektowanój kolei żelaznój między tém miastem 
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„a Frankfortem , - zamyślaja tu jeszcze 0 innćm 


ważnóm przedsięwzięciu, to jest o założenia młyna 
parowego, który daleko więcćj maki ma dostar- 


— 54 — 


czać, jak obecnie wszystkie dotad istnące tam młyny. 
Mówia Że pewne towarzystwo handłowe z Frank- 
fortu ma zamiar zająć się tém. przedsięwzięciem, 


do którego upatrzono jaż właśnie gmach wielkiej _ 


jetości. s 
opioa Szwecyją i Norwegija. 7 
i Pismo Statstidning zd. 21. grudnia zawićra 
własno ręczny list królewski, w Którym król Jez 
gomość: sławnego chemika Berzeliusza w dniu jego 
wesela, wyniósł do godności barona. 

| Kraków. 


"Gazeta Krakowska zdnia 45. b. m. do- 
nosi co następuje : 
i Ziro mi H wii ok A 
uchwaliło na posiedzeniu J 
py 1383 roku odbytóm , zaprowadzenie ch 
krajowćj wszelkiego gatunku, zostawując 3 i 
rzadzacemu oznaczenie stopy menniczej $ Li 
Żenia kraju i potrzeb handlu zastosowanė NEK 
rządzący doprowadzając do skutku oek : 
nie władzy prawodawczćj, a mając tylko kaski 
na ten przedmiot odkazany fundusz, pić EY 
się na teraz na wybiciu trzech gatunk ETEN 
to jest: złotówek, dziesięcio-groszówek Ia. PHS 
groszówek, a zważając, że moneta pols a j t 
w kraju tutejszym kursująca, że w tejże ze 
necie układy zwykle zawierane i wszystkie wpływy 
do kass publicznych wnoszone bywają, wewnętrzne 
wartość Czyli stopę monety tutejszćj w 
do stopy menniczej Królestwa Polskiego. mal 
wadzajac przeto w obieg monetę trzech wyż jw 
rzeczonych gatunków, Która po jednój A „em 
bem i napisem: »Wołne miasto Kra f w, 
apo drugićj napisem , wartość nominalną tudzież 
tak bicia 1835 oznaczającym, „Jest „2a0patrzoną, 
Senat rządzący stanowi ido publicznćj wiadomości 
każdego w szczególności i wszystkich w ogólności 
nipiejszóćóm dla zastosowania się podaje, że taż mo- 
neta we wszystkich wypłatach tak przez kassy 
ubliczne jakotćż przez prywatnych przyjmowana 
ć winna. 


w roku 1833 ze- 
iu 18. wrze- 


Rossyja. 

Dnia 17. grudnia r. z. nastąpiło w Petersburgu 
uroczyste otwarcie szkoły prawa w obecności ce- 
sarza jmci iJ. C.W. następcy tronu i W. Ks. Mi- 
ħata, mioistrów i wielu znakomitych „osób. Ce- 
sarz pokazał się w sali, gdzie uczniowie zgroma- 
dzeni byli. Monarcha miał do nich mowę , po- 
czóm udał sie na nabożeństwo kościelne, Po u- 
kończeniu tego , Ks. Piotr Oldenburski , kurator 
wspomnienćj szkoły, przedstawił cesarzowi wszyst- 


„Siaca zniknęły z owego morza wszelkie 


kich uczniów. 
sale , biblijotekę , sypialnie uczniów i szpital i 
objadował z uczniami. = > 


Turcyja. 


Journał de Smyrna donosi ze Smyrny pod d. 
28, listopada: Korweta austryjacka Cesarea, bẹ- 
daca pod dowództwem kawalera Bujakowich, po- 
wróciła dnia 25. t. m. do naszćj zatoki z wypraw, 
przedsięwziętych ku odnodze morskićj Adramity, 
ku brzegom Anatolii, na morza koło Metelinu 


iScio, [owódzca Bajakowich przybywszy do Me- 


telinu, drogą urzędowną od różnych ajentów wyspy 
zawiadomionym został, Że dwie barki, z których 
jedna 28. druga 10. ludźmi osadzona, tradnią się 
rozbójnictwem morskiém przeciw małym łodziom 
tureckim z brzegów, mordujac oraz, dła uniknie- 
nia wszelkićj poszlaki, znajdowanych na pokładzie 
ludzi. Na doniesienia te przedłużyła Cesarea 
śledztwa swoje na morzu koło Metelinu, atoli na- 
daremnie, ponieważ rozbójnicy oddalili się, co 
każdą razą czynić zwykli, skoro się dowiedzą, że 
stę pokazał jaki okręt europejski na odwićdzanych 
przez nich miejscach. Tym sposobem od mig- 
podejrzane 
rki, itą raza nióma juź tam dla żeglarzy naj- 
mniejszego niebezpieczeństwa. Cesarea opościła 
w Metelinie eskadrę turecką, złożoną z trzech fre- 
gat, trzech korwet i jednego kutera. Iapudan- 
basza wypłynął dnia 15. na goelocie , ażeby, jak 
sądzą , nc, tajna wycieczkę do Samos 
iScio. Po spodziewanym wkrótce powrocie swoim 
ma się udać do tamtejszego warsztatu okrętowego, 
z którego tamże spuszczoną będzie, ukończona 
właśnie wspauiała fregata, która zaraz potóm ma 
z flota Kapudana baszy do Konstantynopola odpły- 
nać. Doia 24. o godz. 4. po południu, dało się 
czuć w Dardanełach mocne trzęsienie ziemi. 
Dowódzca dywizyi austryjackićj w Lewancie, admi- 
rał Dandele, po 8-miesięczaćj niebytności powrócił 
tutaj. na fregacie Venera, Oprócz okrętów austryja- 
ckich , stojących w zatoce naszćj na kotwicy, mają 
jak słychać, połączyć się z admirałem: krążący 
przy brzegach Syryi okręt Peneto i pozostała 
w porcie pirejskim fregata Veloce. Korweta au- 
stryjacka Carolina krążyła między Malta a brze- 


Następnie obejrzał -cesarz klasy, | 


| 
| 


gami berberyjskiemi. -| 


TEATR POLSKI. 


Jutro: Dwa małżeństwa w jednym domu, komedyja w3 
aktach, i Zawałenie wieży, czyli: Młynarz 
-i kominiarz, krot. opera,w 1 akcie. 
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